GAZETA KRAKO 


z KRAKOWA pnia zo LUTEGO 1828 ROKU we SRODĘ. 


wa 


SKA 


Bia dle dobra i użytku cierpiącey nędzy: Matakiejiżowa 


Woiewodzina Badenia- 


Tekla z Wodaiekich Maiackowska* 


«= Ż Krdikotda. sæ Damy uproszone do zbierania Fanfów' 
w roku 1828. 
Towarzystwo Dobroczynności. JW. i WW. Hiabina Arthurowa Potocka. 
Widząc w zeszłym roku uwieńczone -= — Hr. Alfredowa Potocka. 
śńe usiłowania tak pomyślnym i świetnym — —  Prezesowa Wotlzicka. 
skutkiem Z odbytey Loteryi Fańtowey na — —  Kucieńska Sermastorowa. 
korzsść Ubogich ; ośnriela się znowu pono= — —  HFlorkiewicżzowa. 
W uprzeym prośbę w celu trudnienia JWW. -= — Hr. Janowa Wielopolska. 
I WwW. Damy przykig ustuga zbieraniem fan- — ==  Xiężna Jabłonowska. 
fòw na rzecz takieyże loteryi w roku bieżą- — —  Hallerowa. 
cv odbydź się maięcey. Towarzystwo Do- — —  Generałowa Karwicka. ` 
bróczynności ożywione doświadczeniem z ia- — — Hr. Russocka. 
ka przykładną. gorřiwoścřė i poświęceniem się — —  Prezesowa Mąkólska. 
JWW, i WW. Damy pośpieszaig, gdy chodzi — —= Hr. Bystrzonowska, 
© przymiesienie ulgi cierpiżcey ludzkości, — — Hr. Ignacowa Wielopolska, 
tzyni sobie miepłońng nadzieję, iż czułe [ch no —  Gostkowska Konsyliarzowa. 
$erca niezdołata odmówić tey trudney 'i przy- — -=  Wincemówa Rirchrhayer. , 
krey posługi, w cela wsparcia Instytutu da* — <= Hr: Skarbek. — | 
iącego przytułek 340 ósobom ńiedołężny riy se s” AT Józefowa Wodzicka. 
wiekiem osłabionym i pozbawionym wszel* + „PORZ: n o 
kich środków utrzymania życia. Jeżeń są == = Konstantowa Morbitzer, 
moralne nagrody za dobrótzynne i usłużńe TZ == Wolfowa Wincentiowa. 
czyny, masace fak Szlachetne i chwalebne — — Hr- RODE Potocka, 
scle, znaydzie ie każda z Szanowńych Dam = — Janowa Mieroszogskn 4 Chrzan: 
— 


JW. i WW. Straszewska. 

Krzyżanowska. 

—  Piechocka. 

Hr. Henrykowa Dembińska. 
—  Senatorowa Grodzicka. 

Hr. Stadnicka Felicianowąa. 
Skarźyńska. 

Hr. Zborowska: 


E 
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Z Warszawy d. 12 Lutego. 


Dnia 9go b. m. iako w doroczna uroczy” 
stość Urodzin J. C. Mości Wielkiego Kięcia 
Michała, doystoynego Brata naszego nayini- 
łościwszego Monarchy, odbyło się nabążeń- 
stwo w Kościele Metropolitalnym S. Jana w 
obecności Władz Rządowych. Celebrował JW. 
JX. Manugiewicz, Biskup Augustowski, Se- 
nator Królestwa. Wieczorem oświecono mią- 
sta. 


W dniu igo Lutego r. b, stosownie da 
Art: 136 Prawa Seymowego o Towarzystwie 
Kredytowem Ziemskiem, odbyło się posiedze- 
nie publiczne Władz Towarzystwa Kredyto- 
wego Ziemskiego, pod prezydency:ą JW. Lu- 
dwika Hrabi Platera, Radcy Stanu, Zastępu- 
jącego Ministra Preżyduiącego w Komimissyi 
Rządowey „Przychodów, i Skarbu, 

Poczem JW. Radca Stanu Kalinowski, 
Prezes Dyrekcyi Głowney Toworeystwa Kre- 
uprzedzając 
sprawy złożyć się winnego Komitetom, To- 
warzystwa Kredytowego Ziemskiego, 1 Wła- 
ścicieli Listów Zastawnych, 


dytowego , odczytanie Zdania 


przemówił do 
znayduiących się na posiedzeniu, 

Wreszcie Radca Dyrekcji Główney Tę 
warzystwa Kredytowego Ziemskiego Lubo- 
widzki, odczytał Zdanie sprawy ż czynności 
upłynionego półrocza od dnia 20go Lipcą 
1827, do dnia 20go Stycznia 1828 r. 

W dzisieyszyga Numerze ymieszczamy 


Głos JW. Radcy Stanu Platera. — Głos JW, 
Prezesa Dyrekcyi i Zdanie sprawy umieście. 
my w Numerach następnych. 

GŁOS 
JW. Ludwika Hrabi Platera, Radcy Stauu, 

Zastę puiącego Ministra Prezyduiącego 

w Kommissyi Rządowey Przychodow 

i Skarbu. 

Szanowni Towarzystwa Kredytowego 
Urzędnicy! 

W zastępstwie Xięcia Ministra Przycho- 
dów i Skarbu otwieraigc obecne posiedzenie» 
mogęż pierwsżey nie zwrócić uwagi na to, 
że z ukontentowauiem widzieć nam dziś przy- 
chodzi uzupełnione rozwinienie władz, iakie 
prawo w Towarzystwie Kredytowóm ustano- 
wionetni mie¢ chciało. Wszystkie tu na pa- 
siedzeniu połączone widzem; tak iednę z 
tych, które uaypierwszemi, samych Stewa- 
rzyszonych naybliźszemi, i bezpośrednieini 
zatrudniają się stosunkąmi., jako i tę, która 
ogólnie i ciągle nad wykocaniem prawa kre- 
dytowego czuwa, itę, która czasowie zebra- 
na, naywyższego dozoru staranie i ostateczne 
sporów rozstrzygnienie ma sobie polecone, i 
nakoniec po pierwszy raz tę, która całego 
Towarzystwa tendencyią i skutki iego zwa- 
żająć , szczególniey losem znaku obiegowega 
i właścicieli iego opiekuwie się. — Wszystkie 
tu widziemy obecne, wszystkie zgodne, wszy- 
stkie do iednego celu dążące, a zatem wszy- 
sikie przyszłych Towarzystwą przeznaczeń 
szczęśliwą i pomyślną zapowiedma daigce, 
Już zqąowu pół roku upłynęło od dnia, w któ- 
rym Minister Przychodów i Skarbu ostatnie- 
mu podobuemy przewodniczył posiedzeniu. 
Czas ten (iak nas odczytać się maiące wkrdt- 
ce sprawozdanie przekona) nieupłynał bezo- 
nocne, W Dyrekcyi ch Szczegółowych przy 
iednostayney gorliwości ustaliły się formy, 
zapewniła rachunkowość. Dyrukcyją Główna 


m: a A 


przy ciągłćm dbaniu o ugruntowanie porząd-- 


(ku i regularności, wydała nowey pożyczki 


na przeszło 14,000,000, przez co. ogół wy- 
danych Listów Żastawnych iuż 101,000,000 


zł: Pol: przechodzi, zebrała potrzebny fun- 


dusz na opłacenie wylosowanych Listów, i 
tę ilość, iako i wszelkie należące się procen- 
towe wypłaty, albo rzeczywiście uskut+czni- 
ła, albo dla niezgłaszaiących się w Depozy- 
tach swoich przechowuie. Komitet Towarzy- 
stwa ciagle był zajęty uskutecznieniem prze- 


.pisyw Art: 159 Prawa Seymowego. Owoc 


prac iego maiacy na celu dopełnienie urzą- 
dzeń brakuiących, i ulepszenie wydanych, 
iuż iest Rządowi do potwierdzenia podany. 
Komitet Właścicieli Listów Żastawnych wy- 
brany zst.ł po raz pierwszy stosownie do 
133 artykułu wsposmnionego prawa. Zapro- 
szony do steru dostoyny Prezes wraz z czci- 
godnemi Ridcami, wypracowali iuż dla sie- 
bie instrikcyia, która podobnież 
została, 


Rządowi 
większa 

ść całego ogółu Stowarzyszonych e 
część C 5 50: À i +1 przez 


przedst winna Nakoniec 
ściłe wypełnianie rozporządzeń prawa, prze: 
g'rliwe wspdłdziałanie, ułatwiała czynność 
wł dz Towarzystway nie dziw zatem, Że taż 
prowadzon :, doskonalona i wspierana instvtu- 
cyia, znacznie się w kraiu naszym w opinii 
interessawanych i  bezstronnych ugrunto- 
Nowe jey znaki iuż za granica po- 
zn ne i ocenione zostały; a niypewnieyszy 
zaufania dowód, kurs ich w Berlinie i w 
Wrocławiu do 82 posuniony, mniey. nawet 
stosunkowo doświadczył wpływu chwilowych 
i na giełdę działających porusz ń, aniżeli 
dawniey i powszechnie akredytowane papie- 
ry. Co więcey, ta nisza instytycyja powa- 
Żna i tak potrzebną sankc'ia prawą Seytmo- 
wego wzmocniona, nietylko udowodniła , da 
samay sobie wydoła, lecz stała się iuż pod. 
stawa nowych ustanowień, nowych przemy- 


wała. 
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Bez 


możnażby 


słu i użytecznych spekulacyi utworów, 
naszego systeniatu kredytowego 
było tak rychło pomyśleć o banku Polskim ? 
gdy teraz wszystko nam blisko jego ustano- 
wienie rokuie. Bez systematu kredytowego 
czyliżby się dało z równą łatwością zawiązać 
nowe i w ciagu minionego półrocza urządzo- 
ne Towarzystwo Oszczędności? Już i inne ie- 
szcze w podobnych celach gotuią się i ukła- 
daia ustanowienia, ale dla wszystkich Towa- 
rzystwo Kredytowe staie się albo zasadą, al- 
bo skutecznem wsparciem i pomocą. Jakże 
więc, powtarzamy to z przekonania, iak dro- 
go cenić powinniśmy mądrość tych, którzy 
tak użyteczna, tak do okoliczności zastóso- 
wana, tak nieuchronnie potrzebna, kray nasz 
obdarzyli instytucyią, to iest: Króla którego 
pamięć ngdy serc naszych ożywiać nie prze- 
stanie, i tego prawodawców grona, którego 
uchwała, czule łaskawym Monar hy chęciora 
odpowiadająca , stała się, że tak powiem gło- 
sem narodowego pożegnania dla Tego, ktt- 
rego wkrótce potem i kray nasz i Świat cały 
na zawsze utracić miały. Jak nie wielbić 
tego łaskawie nam dziś panującego Króla, 
który Towarzystwo Kredytowe całą powagą 
swoią wspieraigc i dalszem iego rozwinięciem 
ciagle zajęty, naywyższa i tey instytuczi i 
kraia całego pomyślność, nadał nawet za- 
bezpieczyć pragnie. 
z 
Kurs: Listów Zastawnych. 
Towarzystwa Kredytowego Ziemskiego. 
Za Sto złotych w Listach Zastawnych 


bez trzech Kuponów białych. 
Przeddiący Żądaiaą zł: 83 gr: — 
Kupuiący ofiaruig — 82 — 227 
Istotn e przedan, m= 82 — 223 - 


W Warszawie dnia 11 Lutego 1828 r. 
F. H. SŚchaber S. G. K. W. 
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Na ostatnich Targach Warszawskich pła- 
cono za Korzec Żyta zł: od 13 do 14. — 
Pszenicy od 16 i pół do 18. — Jęczmienia 
oł 13 i pół do 15 —— Owsa od 8 i pół. do 
M9. — Siana furę ieduokonng od 20 do 26; 
pirokonną od 30 do 40. — Słomy furę zwy- 
czayną od 7 do 12 i pół. 


an a 


Na początku tego miesiąca wyszedł 
pierwszy Ner Izydy Polskiey na rok 1834. 
Zawiera następuiące materye: 1. O fizy- 
czney sile człowieka, i iey użyciu pod wzgłęe 
dzin przemysłowy n, (według P. Dupin), — 
II. Miockarnia szwedzka z rysunkami. —= HI. 
Wiuda de wciązania worków ze zbożem do 
piatrowych szpichlerzów , He. Firmas Perie- 
res, ż rysunkiem. = IV. O wpływie nawozu 
na części składowe roślin. — V. Znaki zu» 
peiney doyrzałości drzew i bliskiego ich zee 
psucia; przez p. Baudrillart. — VI, Srodki 
ratowania pszczół, aby čo reszty z głodu nie 
wyginęły Ga wiosnę roku następnego 1828; 
przez Mikołaia Witwickiego. — VII, Do- 
Świadczenie z wytrzymałością źelaza kutego, 
stali i drzewa, poczynione z rozkazu Jenera- 
ła Bontemps, dyrektora materyału artylleryi 
woysk Polskich w roku 1825 i 1826, przez 
A. Krauz Podporucznika Artylłeryi, > VIII. 
Narzgdzie do wymierzania promieni lub śre- 
dnic ciał okrągłych , iako to; walców, ostroe 
krzgów, kul i wszelkich powierzchni obroto- 
wych, wynalazku A. Krauz Podporucz: artyk 
woysk Pols: z rysunkram, — IX. Obrotomiar, 
czyli narzędzie służące do okazywania liczby 
pbrotów rozmaitych machin, z zastósowaniem 
do mierzenia długości drogi w czasie podró- 
ży, przez A. Krauz Podpor! artyl: Polsk: — 
X. Wóz ciągniony przez tak zwanych latawców. 
XI. Onowym owajzie znalezionym nad brzega- 
mi Wisły, axtykuk zoologiczny P, Jarockiego Dra 


fil: Prof: Uniw: Warsz: — XJI, O uchodzeniu 
powietrznych płynów w atmosferę, i łącznem 
przytem skutkowaniu uderzenia i parcia powie- 
trza atmosferycznego, wyiatek z rozprawy Pa 
Hachette. — XIII. Oporuszaniu się ciał zbli» 
żonych do strumienia powietrza na pozór 
sprzeczne ze zwyczaynemi prawami; przez 
Jana Mille Prof: Uniw: Warsz: z 1ysunkami, 
KIV, Kanały do przewożenia ciężarów za po- 
mocą rozrzadzonego „powietrza wynalazku P, 
Vałenc. — XV. Rozmaitości. Wykadzanię 
stajen bydlęcych w czasie zarazy, str: 106.— 
Zabezpieczenie zboźa w stogach od szczurów 
i myszy str: 108, — Sposób odświeżenia staz 
rego ołeju, str: 109. — Skuteczność mąki z 
kasztanów do umywania rak str: 109.— O» 
chrona koni od much, str: 109. — Suszenie 
koniczyny str: 110. — Sposób zachowanią 
zielonego grochu sir; 110, — Ulepszony spo» 
sób oprawianja ksiażek str: 110. — Sposób 
hartowania miętkich kamieni, str: 111, — 
Sposób wywabianią rdzawych plam z bielie 
zny, str: 112. — Zmiękczenie cynky , strz 
112. — Papier niespalny, str: 112, 


Z Peiersburga d. 18 Stycznia D. K, 
(Z Ruskiego Inwalida.) 


Naywyższy Reskrypt wydany do Do» 
wódcy Korpusu Qddzielnego Kaukazkiego, 


- generała Adjutanta Paszkiewicza. 


Janie Teodorowiczu! Znamienite mgr 
ztwo, wytrwałość i umieięthość , z iakiemi 
WPan naczelnie dowodząc powierzonym so- 
bie Korpusem Oddzielnyin Kaukazkim, wia- 
dłeś tak pomyślnie ninieyszą z Persami kamy 
paniia, oznaczoną iuż przełamaniem nade 
zwyczaynych trudności, mnogiemi zwycię- 
ztwy i świetnemi czynami WPana, a terag 
uwieńczona zdobyciem. Sardar- Abadu, i wa- 
Źnera dla Cesarstwa zawoiowaniem znąkomi- 


Pnonaj 
tey w Azyi twierdzy Erywanu, ziednały dia 
%Y.Pana  szezególnieysza  Naszę  Monarsza 


wdzięczność. Na teak iey, i w nagrodę tak 
znokomitych usług dla Mnie i dla oyczyzny 
©kazanych, mianuię WPana Kawal rem or- 
deru Świętego Zwycięzkiego Jerzego drugicy 
klęssy, wielkiego krzyża. Przesyłając przy 
tem WPapu znaki tego orderu, do noszenia 
wedle ustaw , iestem ku WPanu życzliwym. 

Na oryginale podpisano własną Jego Ge- 
` gazskiey Mości ręka: ; 
W Rewlu d. 29 


IKOŁAY. 
Poździęrnika 1827 r. e 


Przez Naywyższy Ukaz J. C. Mości do 
Kapituły orderbw pod dniem 1 b. m. Jene- 
rał-Major Baron Rosen 6, Szef Zgiey dywi- 
zyi ułanów, mianowany Kawalerem orderu 
5. Jerzego Zciey klassy. 

z 

Przez Naywyższy dyplomat pod dniem 
3 b. m., sprawuiący obowiazki Mistrza Dwo- 
zu J. C. Mości Rzeczywisty Radca Stanu Pe- 
rowski, Nayłaskawiey mianowany Kawale- 
rem orderu S Włodzimierza Zgiey klassy 
wielkiego krzyża. 

pzm 

N. Pan potwierdził statuta teatrów Ce- 
garskich; zawieraia one następuiące postano- 
więnie względem honoraryów należących się 
poetom teatralnym: Wszystkie prace dra- 
matyczue , któreby autorowie zostawili na 
włąsność teatrom Cesarskim, mogą się dzie- 
lié na następuiące 5 klass: 1) Metryczne 
traiedyie i komedyie oryginalne w pięciu lnb 
czterech aktach , niemniey kompozycyie 
wielkich oper. 2) Też same sztuki w Śch 
aktach , orsginalne traiędyie , komedyie i 
dramy, proza pisane w pięciu lub czterech 
aktach: tłumaczenia metryczne traiedyi i 
komedyi w pięciu lub czterech aktach i kom- 
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pozycyje średnich oper. 3) Komedyie orygi= 
nalne wierszem, w iednym lub dwóch ak» 
tach, oryginalne traiedyie, komedvyie i dra» 
my prozą, miemniey melodramy w Śch ake 
tach; tłumaczenia traiedyi i komedyi' wier- 
szem w 3ch aktach; tlumaezenia większych 
sztuk proza pisanych, w czterech, lub pię- 
ciu aktach, oryginalne wodewile w trzech 
aktąch , kompozycyie małych oper. 4) Ko- 
medyie i dramy oryginalne prozą pisane, w 
iednym lub dwóch aktach, tłumaczenia ko- 


„medyy dwa i iednoaktówych , niemniey in- 


nych sztuk proza pisanych (trzy i dwnakto- 
wych, oryginalne wodewile iedno lub dwu» 
aktowe. 5) Tłumaczenia małych sztuk pro- 
zą pisanych i wodewilów iednoaktowych. 
Prace dramatyczne i opery przylęte do wy- 
stawiania na teatrach Cesarskich , zapewnia- 
ia autorom lub tłumaczom dożywotni udział 
zyskbw od dnia, w którym sztuki ich na te- 
atrach którey badź ze stolic były wystawia» 
ne. Udział ten oznacza się w ter sposób z 
I. Za sztuki pierwszey klassy, część dziesią- 
tą. IL Drugiey klassy część pietnastą. IIL 
Trzeciey klassy część dwudziestą. IV. Czwar- 
tey, część trzydziesta. Za sztuki klassy pia- 
tey płaci Dyrekcyią podług umowy tak ie- 
dnak, iżby honorarium mie przenosiło sum= 
my 500 rubli, Udział autorów i tłumaczów 
liczony będzie z dwóch trzecich części dor 
chodu , przez wzgląd na koszta reprezentas 
cyi i innych wydatków teatralnych. Jeśli 
przyjęta sztuka , tak iest krótka, iż razem z 
opera, albo baletem może bydź dane, udział 
antora ściaga się tylko do połowy dochodu, 
Jeśli poeta zostawić chce dzieło swoie Dy- 
zekcyi teatralney za honorarium oznaczane, 
natenczas maximum za sztuki klassy piere 
wszey oanacza się na 4000, za sztuki klassy 
drugiey, na 250D rnbli, za sztuki kląssy 
trzeciey na 2000, a za sztuki klasgy Gzwa jo 
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tey na 1000. — Dalsze paragrafy tego pasta- 
nówienia wvmieniaig warunki wolnego wniy- 
Ścia na teatr, zapewnionego autorom, nie- 
mniey przepisy , oznaczaiące pensvie dla ar- 
tystów w teatrach Cesarskich. Pod wzglę- 
dem tałentów podzielono ich na Śry klassy : 
W  pierwszey klassie pobieraia naywięcey 
4000, w drugiey naywięcey 2500, w Ściey 
naywięcey 1500, w 4tey naywięcey 750 ru- 
bli. Artyści pierwszey klassy otrzymuia ca- 
ła pensyią po 20, drugiey klassy po 22 trze- 
ciey po 25, czwartey po 30 leciech niena- 
genney służby; cudzoziemcy maią tylko pra- 
wo do połowy pensyi, ale pa wysłużeniu 
krótszego przecięgu czasu. O starych i cho- 
tych nie zapomniano. 


Na granicy Austryiackiey, w miaste- 
czku Boremlu, zeszłego Września, wszczął 
się pożar, który tak się szypka szerzył, że 
wnet dwa do:ny obięte zostały płomieniem, 
W tym czasie, pułku Dońskiego Kozacki-go 
Połpułkownika Utkina , tım rozłożonego, u- 
rzędnik Nicziporow, iako też: Kozacy: Miko: 
łay Popow i Pimen Miedwiediew , postrzegł- 
szy w iednym z palących się domów , czwo- 
ro małych dzieci żydowsk:ch , pospieszyli ku 
nim na ratuń k, i niszważaląc na własne 
niebezpieczeństwo, wynieśli 2 płomieni; u- 
rzędnik Nicziporow dwoie, a kuzacy Popów 
i Miedwiediew po iedaem dziecku, które 
już mieco opalone były. Przy czem i inni 
urzędnicy wovskowi, okazali pres kładną gor- 
liwość i czenność w gaszeniu pożaru, który 
groził zniszczeniem całemu miasteczku. 

J. C. Mość Cesatzewicz, doprowadz:ł 
to do wiadomości Nayiaśnieyszego Cesarza, a 
Jego Cesirska Mość, za ten tchnący miło» 
Sca bliźniego uczynek, urzędnika Niczipo- 
rowa i kozaków Popowa i Miedwiediewa, 
Najmiłościwiey udarować. raczył każdego 


srebrnym medalem z napisem Za ucelenie 
ludzkości, aby nosili na wstążce S. Włodzi- 
mierza, oraz urzędnika 200, a kozaków ką- 
dego stem rubli. 


Z Twordzy Erywanu d. 11 Grudnia D.K, 

Obwód Erywański zostaje pod sterem 
tymczasowego Rządu Rossyyskiego w takim 
stanie, iż wszyscy bez wylatku mieszkańcy, 
zagnani przez Rzad Perski, po większey czę* 
ści w strdny odległe, ieszcze przed rozpo” 
częciem woyny, zaczęli powracać na daw= 
nieysze mieszkania, ząr'z po zdobyciu twierłz 
Sardar-Abadu i Erywanu. Spóźniona pora 
roku wymagała nadzwyczaynych usiłowań , 
aby przed wszystkiem uptawić i zasiać pola 
oziinina. Ważna ta okolitzność, z niezmore 
dowaną piecza członka Rządu, Arcybiskupa 
Nirsesa, prawie wszędzie uskitecznioną z0- 
Ziriczna część mieszkańców , którzy 
nie mielt 


stała. 
doznali naywięcey znuszczenia, i 


znoźa nA nasienie, otrzymała ie ze zdsby» 
Pa zarzą 
dostały się 


żadne opisy i rachunki o dawnieyszych 


tych ma nieprzyiacieli zapasów. 
dzie 
nan 
dochodach Chana, i podatkach, tak stałych, 
iak i tymczasowych , a zwłaszcza dla wielu 
tu artykułów , które były arendowane ; na- 


wet nie było wiadomo, ile się w tuteyszcy 


tuteyszey prowiucyi, nie 


prow.ncyi zmniyduie wiosek, i jaka :est liczba 
mieszkańców, ile posiadali gruntu, i iakie- 
mi zavmowałi się produktami. Wszystko to 
miało p-zynosić wielka su.n:nę, wedle zezna* 
nia M'rzy-Tzmaiła , ktbrv był Sekretarzem 
u Sardara Erywańskiege przeszło lut 20ścia. 
Wiele z wyżey przytoczonych artykułów ; 
iuż iest wiadomych ; a innemi, t-k on, iak 
urzędnicy wyznaczeni od Rząlu, Zaymwą 
się z niezmordowana czynnością; i spodzie= 
waia się ukończyć pomyślnie ważne to po- 
ruczenie. . Kanały, służące do skrapiania pól 


175 = 


pz ZEE EEEE o O ZA a a OOOO YZ ZYCIE ZOO A O 


i ogroddw , Spokoy ność 
między mieszkańcami ustalono , i wszystkim 
osobom , którym zarząd wiosek iest powie- 
rzony, rozdano szczegółowe instrukcyie, i 
obmyślono środki zapobieżenia wszelkiemu 
Przedmieście Erywańskie zaięte 


przeczyszczono. 


nadażyciu, 
iest całkiem bez wyiątku 
szych mieszkańców, którzy po większey czę- 
$ci wrócili z odległych prowincyy, a wkiót- 
ce ani iednego domu i kramu nie zostanie 


przez dawniey- 


bez naprawy. W tuteyszym Karawan- Sera- 
iu, do 1000 kramów iest iuż zaiętych od 
kupców , a handel szypkim postępuie kro- 
kiem. Dia dogladania porządku na przed- 
mieściu i w Karawaq-Seralu ustanowiona zo- 
stała osobna policyia, pod naczelnictwem 
Majora puiku Krymskiego pieszego Powałow 
Szweykowskiegoa, ze Starszyzn , wybranych 
przez zgroinadzenia Ormiańskie i Mahome- 
Domy w samey twierdzy, wielce 
zruynowane, lub przeznaczone na pomiesz- 
czenie osady, lazaretów i szpiłalów , zupeł- 
nie sg naprawione; twierdza wewnatrz jest 
oczyszczona ze szkodliwego zdrowiu nieo- 
chędostwa ; niezmierne mnóstwo wszędzie 
rozrzuconych i zarażających powietrze bru- 
dów wywieziono z twierdzy. 


tanskie. 


Z Paryża d, 3 Lutego, 


Onegday w południe pracował Król 
pierwszy raž z nowym Ministrem skarbo- 
wym Roy. Tegoż dnia o godzinie 8mey w 
wieczór zeszli się Ministrowie do J. K. Mci. 
Wczoray P. Ghifflet , ieden z nowych Pa- 
ròw miał posłuchanie u Króla, Dziś prezy- 
dował Monarcha w radzie Ministrów. 

Wczoray o godzinie 1wszey z południa 
zebrała się lzba Deputowanych dła obrania 
deputacyi z 20 członków, która iutro znay» 
dować się ma na Mszy o Duchu Świętym, 
a poiutrze przyjąć J. K. M. przy otworzeziu 


posiedzeń Izb. Pan Rallier iako naystarszy 
wiekiem z Deputowanych zaigł krzesło pre- 
zesa. 
on kapitanem inżenierów , potem członkiem 
rady starszych i pięciusetney), 
młodsi z obecnych obraneini zostali sekreta- 


(W czasie wybuchnienia rewolucyi był 
Jako nay- 


zami PP. Pas de Beaulieu, Champvallin, 
Liberolles i Lascours. Pomiędzy 20tu wy- 
branemi przez losy do deputacyi członkami, 
znayduią się PP. Leywal, Baron Anthes, Ba- 
ron Baren i Kaź: Perier. Zgromadzenie ro- 
zeszło się o godzinie Šciey. Znaydowało się 
około 300 obecnych członków. Przy trybu- 
nie zaięli mieysca PP. Labourdonnaye i Gre- 
ned. P. Sosthenean (syn Xcia Doudeauville) 
usiadł niedaleko prawey strony, a P. Hyde 
de Neuville przechodził się między ławkami 
lewey strony. . Xiadz Fradt, były Axcybi- 
skup Mechliński, był czarno ubrany i miał 
na piersiach krzyże Legii honorowey i Arcy- 


biskupi, a na sobie krótki płaszcz, Zał 
miejsce na ostatnim końcu drugiey ławki 


lewey strony , gdzie także usiedli Baron Lo- 
uis, Girard (de l'Ain), Keratry, Mauguin, 
Ternaux, Delessert, oba Dupenowie , Bor- 
deaux, Thenard, St. Aulaire, Bezenont, 
Jouvenal, Leryal, Lonigny, W pierwszym 
rzędzie po lewey stronie siedzieli Berard, La- 
fitte , Kaź: Perier, Alex Lameth, Sebastiani, 
Chauvelin, B, Gonstant, a powyżey ich: 
Bignon, Mechin, Thiars, Saglio, Guilhem, 
Letevre - Gineau, Dumeylet, Bondy. 

Król mianował Radcę stanu i Jeneral- 
nego Adwokata Vatismenil Wielkim Mi- 
strzem Uniwersytetu Francyi i członkiem tra- 
dy Ministrów. Aże P: Vatismenil ma dopie- 
ro lat 58, przeto iako Minister stanu w ten 
czas tylko będzie miał przystęp do Izby Depu- 
iowanych gdy od Króla upoważniony zostanie 
do złożenia proiektu do ustawy. Z tegoż po- 
wodu znaydować się tylko będzie na nąra- 
dzie Ministrów , ale nie na radzie stanu. P. 
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Vatismenil iest oprócz tego znany z swoiego 
mastawania przeciw wolności druku; był en 
dawniey 


jeneralnym sekretarzem Ministra 


Peyronnet.  Obranhie iego deputowanym z 
Korsyki nieiest ważnem, poniewaź nie skoń- 
czył lat 40. Gazety tuteysze bardzo są nie- 


kontente z iego wyniesienia. 


Znaczna liczba Parów podać chce Krò- 
Iowi prośbę o zapewnienie przez "w ich: 
godności i prerogatyw. 

Wszystkie Gazety zapełnione sa pogło- 
skami o układach wzgledem uzupełnienia 
Ministerium.. 

Xżę Polignac odiedzie dnia 9 b. m- na 
powrót do Londynu. 

Dziennik Sporów nagania bardzo mowę 
zagaiaiącą Parlament Angielski; nazywa ią 
edstępna od zwyczaju, nainietną i mogącą: 
sozdwoić Europę: 

W wieku naszym wszystko się dosko= 
mali, Dyrektor teatru w Nantes wymyślił no- 
wy spsób do wzbudzenia ciekawości: miłośni- 
ków teatru, to iest kazał wielkinu kosztem: 
edmalować mowa dekoracyig na wystawienie 
parodyi Danadoidy Sali: rego , i umieścił ig li~ 
tografowaną na uwiadomieniu teatralnem. 


Z> Maxselii pisza pod dniem go Sty-- 
eznia co następuie: * Kapitan przybyłey z 
Malty Anugielskiey korwety Am.adny , opo- 
wiedział (iak zapewniają) , Że był niedawno 
w Algierze i słyszał od tamecznego” Konsu- 
la Angielskiego, iż po nadeyściu wiadomo- 
ci œ bitwie: pod Navarino, nastąpiło wpra” 
wdzie mocne wzburzenie umysłów , ale Dey 
przez swoią tęgość potrafił wkrótce przywrów 
sié porządek, Dey oświadczył, iż Sułtan w 
aóżnych zdarzeniach, a mianowicie w porów 
Źnieniu się z Angliig, nie dał mu żadney po” 
Pomocy, a zater z wszystkiemi Mocarstwa- 
Bai , wyigwszy Francyig', która data iu po” 


wòd do użaleń,„ chce zestawać w pokoju. 
Zapewnisią, iż za pośrednictwem Konsula 
iednego z neutralnych Mocarstw rozpoczęte 
zostały układy do aagodzenia masrey waśni 
z Algierem. ,, 
— Dnia 4, = 

Wczoray nowy Wielki Mistrz Uniwer- 
sytetu, P. Vatismenil, i mianowany Prefe- 
ktem Tarny i Gareny „ Vicehrabia Beaumont, 
wykonali przed J. K. Mcią przysięgę na swe 


urzędy. P. Yatismenił zasiadł potem w ra” 


dzie. Zdaie się więc, iż przea niego iako' 
9go członka Ministerium jest już uzupeł- 
nione. 

Dziś o godzinie w pół do t3tey przed 
południem. udał się J. K. M. w towarzystwie 
całey rodziny i licznego orszaku: do Kościoła 
Panny Maryi na Mszą o Duchu Świętym» 
U drzwi Kościoła przyigł Arcybiskup Pary- 
zki na: czele Duchowieństwa Monarchę i od 
prawił nabpżeństwo. © godzinie Zgiey z po“ 


tudnia powrdcił J. Ke M. do Furlleriae. 


Dziennik Sporów przepowiada Mini 
strom niebezpieczeństwo 2 strony Izby Be~ 
putowanych, gdyż Izba ta ma bydź rajwa- 
Żnieyszę ze wszystkich, iakie Francyia od 
konstytucyynego zgromadzenia posiadała. Po- 
łączenie się konstytucyynych Rojalistów w 
ulicy Grange - Bateliere wynosi iuż przeszło 
100:- 

P. Brezin, leigcy dzwony y Który ubhgi 
przybył do Paryża, przez swoią zręczność i 
oszczędność zebrał tak wielki mnigtek , iż: 
umierając w testameńcić oznaczył 5 min. Pr. 
funduszu na założenie szpitala dla ubogich 
rzemieślnik dw. 

Dziennik Handlowy: przepowiada , 
Angliia pod kierunkiem Wellingtona wysok? 
stopień, który dotgd w oświacie Europy poe 
siadała utraci i tem podeydzie na Francyig= 


(C a RZE 


—  — 


e- | — | m O a 


DODĄ: D AT rE ERK 


Z 18. 


2S 


go 


4 
GAZETY YR AKOWSKIRY 


z KRAKOWA pnia zo LUTEGO 1828 ROKU wa ŚRODĘ. 


ORBSERWACYIE. METEOROLOGICZNE. 
Barometr dla lepszego porownania zredzkowany na.O09 ,Raumira. 


£aroimetl 


i bica. i i . a 
Darev , czyli - Hige - W iair Stan Śtmosf(:. f UWAGI. 
godzin  eraduk: ne $-tap:zi nel z È æ- 
gó ""IH i ` F 


x Be 


Lutego | cał stopa. - i LO RARE wn s 
godz 7 |27 2, 885. — 8. s] 86 „Żal 3 Pochmurno , Snieg. 
Tar Porai: Wesłaby i Pogoda z.Chmur:" , 
j 78: «p dy Chmury "A. 
— | «+ ry Pogoda z Chmnśt 
3 Zachodni słaby {^ _Pochmurno Snieg. 
A Lil to dw „39 
3 5|— 8. 4 sg) CEGO, 
Sa PE ? Po BRZRÓŃ Poród We, słaby” Posada 
7 KW 6, U — 3.V $ Ws, słaby p Pochitmurno 
48i ial E 3, 209 |— 3,9 "Połud: Ws. słaby ję > 
38], 3 Ott |= 2. 8] eA 
9 | » 3, 178|— 8.7), 86 Północny słabź 


Wp Noon 0 Pt S pn 


— Z Krakowa. —. 
W dniu iśtym Lutego 1828 r. o godzi- 


, Die śtey 1.12 z południa zokończył w tu- 


tevszey Stolicy -pełn= publicznych zasług ży- 


cie 6, p. JW, Mikoł.y, Hoszowski O, P Dr. 
_. Senator dożvwotni .Rzplitey „ Krakowskiev y 
> Professor Uniwersytetu fagieHońskiego, 
',stępca Konserwatora z srrory Ces: Król: Aue 

„ stryiackiego Dworu, Członek byłey Wielkiey 


Za 


J, Sieczkowski, Z. A. 0. 


t AA 


Rady TERS Członek Komitera do u” 


łożenia proiektu Praw , Marszałek nadzwy” 
czayńego Prawodawczego Seyru, Marszałek 
po: cztery kroć ,. zwyczaynych grndniowych 
Seymów i Gzłonek:. ;Towarzystwa Naukowego 
Krakowskiego. ; Nie dla próżttey chluby, któe 
ra w WR NE DAMA rozsadku niema Ża» 
dnev cewy, i Którey rzetelna wartość, szcze” 
gólnie% się przy grobię wykazuię ,. wspomnia* 


me są liczne i znakomite tytuły, któremi 
zgąsły Hoszowski był zaszczycóny, lecz dla 
okazania, iak na naywyższe wstąpić dosto- 
ieństwa, i takowe z godnością sprawuiąc, nie 
siebie niemi, lecz one sobą nzacniać, — Mi- 
kołay Hoszowski urodził się w dniu 6 Gru- 
dnia 1778 x. w Dzwiniaczu Cyrkule Zalesz- 
czykowskim , z Qyca' Andrzeia dotąd Żżyijące- 
go i Anny z Goworków., ukończył szkoły w 
Stanisławowie, daley nauki prawne w Uni. 
wersytecie Lwowskim. A po odbytey prak- 
tyce w linii Sgdowey i Administracyiney ; 
tudzież złożonym ścisłym examinie tak w 
Gubernium, iak i Appellacyinym Sgdzie do 
sprawowania wszelkich urzędów w całem 
Państwie Ausiryiackim go kwalifikuiący, na- 
stępnie otrzymał stopień Dok: obyga Praw.— 
Pierwszy urząd otrzymał Prezydenta w Oświe- 
cimia, a po sprawowaniu którego przez rok 
jedeń, zaszczycony został zaufaniem N, Ce- 
sarza Austryi w którego wówczas dzierżeniu 
był Kraków , i ną Fiadzcę Magistratualnego 
w temże mieście mianowany, Za wniy- 
Ściem zwycięzkich Naródowych hufców de 
Krakową, był Członkiem Qentralney tymcza« 
sowego Rządu Kommissyi, daley Podsędkiem 
Sadu Policyj poprawczey, w dalszym czasie 
N. Król Jmć Saski, Xiaże Warszawski mia- 
nował go Prezesem Trybunału handlowego, 
który przez lat kilka sprawował, Zaszczsco- 
ny był zaufaniem Miasta przez Depntowanie 
go do N. Króla Jmci Saskiego w celu wyię- 
dnania Miastu Krakowowi Przywileiu mjasta 
wolno handlowego co pomyślnym skutkiem 
uwieńczone zostało. Zą utworzeniem Rzplitey 
Krakowskiey zaszczycony był zaufaniem Nay- 
jaśnieyszych Protektorów przęz mianowanie 
go Sędzią Appellacyinym, a po sprawowa- 
nu urzędu tego przez rok jeden, posunął 
się przez woią Reprezentacyi Narodowey, na 
Urząd Senatora czasowego, a następnie do- 


) 
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żywotniego i w teyże prawie Epoce Katedra 
Professora um'eiętności politycznych w Uni- 
wersytecie Jegiellońskim powierzoną mu zos 
stała, Sprawował te obydwa nayznakomite 
sze i czcigodne Urzędy z poświęceniem i 
niezmordowaną gorliwością prawie od początku 
istnienią Rzplitey o ile siły fizyczne słabo- 
ciami i dotkliwemi dla czułego serca, losu 
zdarzeniami dozwoliły dą samego zgonu, 
Świadkiem iest ta starożytna Stolica, w 
którey przez lat 21 rozmaite sprawował Urzę- 
dy, pracowitości i talentów tego Męża zu- 
pełnie z Urzędami, które piastował zgodnych, 
Tak więc utraciła familiia z pięciorga dzie- 
ri złożona Oyca i Dobroczyńcę, osierocił się 
ośmdziesiat siedmioletni starzec OQyciec zmar- 
łego, z syna który iego sędziwość pielęgno- 
wał, a który niestety na większe swoie u- 
dręczenie, doczekał się tey smutney chwili, 
aby o połowę młodszemu od siebie synowi, 
ostatnią religiyną oddawał usługę. 
Exportacyia ciała w dniu 1otym Lutego 
1828 r, przez JW. Zglenickiego Suffragana 


„Krakowskiego, Biskupa Gortyneńskiego pon- 


tyfikalnię przybranego odbyła się do Koście- 
ła Panny Matyi przy liczney assystencyi Du- 
chowieństwa Świeckiego i Zakoanego, Wy- 
sokiego Rządzacego Senatu w całym swoim 
składzie, Kapituły Katedralney Krakowskiey; 
Akademii ped naczelnictwejm swego Kurato- 
ra, Gałego Sadownictwa, Młodzieży szkole 
ney, lniwersyteckiey, Milieyi Krakowskjey 
i wszelkiego stanu i godności osób. Za pray- 
byciem przed podwoie Kościoła, sześciokon= 
nego karawanu, Auditorowie Wydziału pra- 
wa, wpieśh pa własny ch barkach, CżCcigo- 
dne zwłoki i nu katafalku złożyli, co wszy- 
sikich przytamnych do łez wzruszyło. Po od- 
bytym Kondukcie taź sama Uniwersytecka 
Młodzież, zaniosła swego SżAU0Wwnego Profess 
sora popioły, na wieczny spoczynek dv grobu; 
gdzie w tymże dpiu pochowane zostały, 


Coz ny nna A | 
Z Kadyxu d. 18 Stycznia. 
Odebraliśmy wczoraw listy z Hawanny 


do 1go Grudnia. Jeden z nich wiary godne-. 


go pióra donosi co następuie: * Jak tylko 
wiacr posłuży, wypłynie ztąd eskadra złożo- 
aa z liniiowego okrętu el Querere, fregaty 
Iberia i bryga Herkules, udaiąca się, iak są- 
dzą, pod stały lad Ameryki, dla zobacze- 
nia, czyby niemożna wesprzyć poruszeń kor- 
pusu Podpułkownika Cisneros, urodzonego 
w Ameryce Hiszpana, który podniósł sztan- 
dar Hiszpański i z 2000 ludzi przebiega Cu- 
mana, w celu uderzenia na -stolicę ( Kara- 
kas.) Admirał Labord, z dwiema wyższemi 
officerami axtyleryi i inżenieryi, tudzież kom- 
snissarz skarbowy, który mieć ma do rozrzą« 
dzenia 100,000 piastrów, broń, ammuuicyiĝ, 
jt. d. wsiędą na łiniiowy okręt. 

Ftzybyła tu iregata Francuzka ľ Adour 
z południowego morza Ameryki i przywiozła 
około 50 podróżnych. Przybyły tu oprocz 
tego 4 statki z woyskiem Francuzkiem, co 
nie zdaie się zapowiadać, aby nas te wvyska 
prędko opuściły. 


Z Madrytu d. 24 Stycznia. 
(Z Listu prywatnego ) 


Mówią powszechnie o żywey bardzo 
korrespondencyi, która zaszła w tych dniach 
między naszym Ministrem spraw zagrani- 
cznych Salmon i sprawuiącym interessa Fran- 
cyi Hr. Beaurepaire, z powodu przytrzyma- 
nia w Bordeaux przez Dom kupiecki Balgue- 
rie kilku raliiondw pieniędzy, które nade- 
szły tam z Hawanny pod adressem do Ban- 
kiera Paryzkiego P. Aguado na zapłacenie 
prowizyi od pożyczki Hiszpańskiey, Dorno- 
wi Balgueri winien bowiem Rząd Hiszpański 
pewną summmę pieniędzy za naiem znaczney 
liczby okrętów , na których w roku 1819 od- 
płynąć miała z Kadyxu. wyprawa do Amery- 


e Z Z Z W 
ki. Bunt atoli woyska przeszkodził iey od“ 
płynieniu, i okręty, które długi czas były 
trzymane , odesłano bez zapłaty, Dom Bal- 
guerie zaskarżył oto Rząd Hiszpański i otrzy- 
mał pozwolenie przytrzymania iego pienię- 


dzy. Qto więc żali się nasze Ministerium, 


Kapituły Katedr, Biskupi i 
władze Katalonii przybywają koleyna do Bar- 
cellony dla ucałowania vgk Ich Królewskich 
Mci, a niektóre listy dodaią, iż nawet w za- 


rnieyskie 


miarze złożenia powinszowań z powodu brze- 
miemiości Krdlowey. 

Jenerał porucznik Pezuela nie przyiąč 
proponowanego mu. urzędu Jenerała kapita- 
na Katalonii. 

Jenerał kapitan Walencyi i znakoniitsi 
mieszkańcy tey prowincyi utworzyli zakład, 
w którym ubodzy starcy mieć będą mieszka- 
nie, odzież i żywność, a dzieci oprócz ży- 
wności i potrzebnego utrzymania rzemieślni- 
cze wykształcenie. Członki tego zakładu pos 
dały Królowi statut iega, Król zatwierdził go, 
1 na mocy iego ubodzy , którzy dawniey wa- 
łęsali się po ulicach  Walencyi, zostali do 
tego zakładu zabranemi, który składa się z 
gmachu z podworzem i ogrodem. 

Mówią na nowo o ogłoszeniu portu Ka- 
dyxkiego portem woino-handlowyin. Jeśliby 
to nastąpiło, co iednak wielu trudnościom 
podlega, tedy handel Angielski poniósłby wiel- 
ki cios, gdyż wschodnie położenie Kadyxu i 
łatwość z iaka przy każdym wietrze okręty do 
tameczney zatoki zawiiać mogą, daleko iest 
korzystnieyszą dla Żeglugi od Gibraltaru. 


Poczta sztafetowa , która codziennie ztad 
do Barcelony odchodzi , została o pół mili do 
tego miasta przez 3 ludzi na koniach dobrze u- 
zbrojonych zatrzymana, którzy przetrząsnąwszy 
tłumaczek postyliiona, przestali na zabraniu 
dwóch listów, których adres niewiadomy. 
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"TEATR NABODOWY. 
Jutro we C-wartek, to iest dnia 21:56. 
-m2. lang będzie Wielka komiczna.Opera w 8 
abszeraych: aktach, z Włoskiego: przełożona a 


OCE AC 5 a 
«Dnia 18 i 19 Lutego 1828 r. 

sCena Zbóż. różnego gatunku ną Targu 
w Krakowie sprzedawanych. 


i f i EA 3 | 4 

muzyką sławnego Piera: Czarnaxiężuik Do- = 
broczynny, czyli Żony: zaczarowane. Korzec: Zł. gr. ZŁ. gr- 
W Sobotę zaś dnia 23 b. m. na benefis — Pszenicy 112 —' 1f — 
Maryi Fiszerowey, dana będzie Wielka no- — Żyta a | | E = —— 
wa Traiedya w 5 aktach, z Niemieckiego P., — Jęczmienie AU 47 "10 
Szyllera na język Polski przełoźona: Fiesko, 7 Grochu az Sfr 
qeli Spisek w Genui.. p > z G =i — p 
0 W'Niedziełę „ to iest dnix 24go b: m. — PESC, dz wy” 
dang: będzie po drugi raz: Wielka nowa Tra- © 7 Rzepak EF a IE 


iedya wierszem: w 5 akrach, z sławnego au- 
tora Hiszpańskiego. Don Pedra Kalderona. de 
ła Barka naśladowana i, Lekarz. Swoiego: Ho- 
nuru. — Dzieło: to, pierwsze:,datąt w swoimi 
Todzntu „ wierszem wolnym Ë nie zawsze: ry- 
mownym twórczego geniuszu J. N.. Kamiń- 
skiego , spodziewać się każe rówńego: przyię— 
cia. Prześwietney Publiczności, iak'nv przed- 
stąawione: na: Teatrze: Lwowski: zaszczy Cone 
. zosiało.. j 


LOWRYTA KRATOWA, 

‘SW 232-Giagnieniu dnia 2030 Lutego 1923 
rokw w przytomności Osób od: Rządu do tego: 
„Wyznaczuinych „ wyciągnięte: z: koła: zostałyj 
Numera, następuiace = ; 

52. 1 Js r 48.. 49.. 8. 
Przyszłe- 283 Ciagnienie: dma: 27go Lue 
„tego: 1823 r- przypada: 


pn 


HONEST EN TA. 


Z strony: podpisanego+ Saduw-edrka: zoinianego: MFusakietera ana: Albreche p Toduna Zoe 
fia Albrecht, która .od roku: 1796 z Bielska, w części: AustryiacXiegn Szląska 2, ost:tniego: 
wialomego: iey pobytu oddaliła się, i od tęgo czasu aż do: dnia -dzisieyszege „ mimo: wyw:ge 
dywań, nie można było żadney: osiey życiu: lub pobycie powzigść. wiadomości, na wniosek 
Pina tateyszego: Komissarza sprawiedliwości Scholtz, -wzywa się: ninieyszem: publicznem Edy» 
ktem, równie iak niewiadomi iey potomkowie, dziedzica lub spadkobrercy r ażeb™ taż Inh ioy 
dziedzice w' przeciggn 9 miesięcy, a naypóźniey w dniu:4 Listopadh: 182%. r. o: godz: 9 zrna 
iako,„prekłuzyiny:w terminie osobiście lub na: piśmie zgłosili: się: do: wyznaczonego Dapnto-- 
watego: Pana: Assessora Beer w. Sadzie tuteyvszy m: Tubu dos Regasżratury. sądowew,, i dsls:0go 
postańawienia: oczekiwali; w przeciwnym za$ razie oczekiwać: maia:.Że zginiona Albrechz. 
bęlzie+ za: umarła deklarowana; a snadaiągsy na: nia maiatek tym krewuyrm przysądźony zo~ 
stanie, którym: po iey Śmierci z prawa się przynależy.. > 

W Neisse dnia 7 Stycznia 1828 r.. Królewsko-Pruski:Sgd>Xigziwat Neisse 


W dńiuy:22: Lutego r. b. 1828 o godzinie Stny' zranr w Krakowie- w gmachu Sukien-- 
nić odbędzie: się: włtodze. Exskucyit Sadowey Łicrticya zatrałowanych ruchomości iako to: 
mebli różnych poKoiowych, Tandszaftów + porcellanv i innych sprzętów domowych; cbęć. 
licytowania: maiących;, zaprasza, się z. pieniędzmi: — W Krakowie dnia 19 Lutego 1828 r.. 

: i H. Sałomoński K. Sz 

W dniu: 25 Lutego 1828 rs. oegodzinie: Stey, ranncy, a po południu o godzinie Ściev ii 
dni następnych w Krakowie: przy. ulicy, Błoryańskiev. w Kamien'cy pod L.-504, na drag'eną 
piętrze: odkhywać się bedzie- publiczna licyticyja „siako: to: stółarszczyznw, landszaftów,.fltter,, 
sakiem,. bielizny, stołowey;. por'ellanv;.szkła, forta-piano, pawozu,;oraz. innych" drodi :zgów,. 
Ghęć: licytować” msigcych: zaopatrzonych. w: gotowignę', podpisany Komornik na czas 1 miey= 
ge: oznaczone zaprasza.. f 

W Krakowie: dnia 16 Lutego 1828 rs. 


Teodor: faworski, Koms. $ad» 


